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Protokół Komisyi Rewizyjnej.
K om isya Rew izyjna po spraw dzeniu ksiąg rachunkowych Tow arzystw a 

M iłośników H istoryi i porów naniu ich z odnośnymi dokumentami, znalazła 
w szystkie pozycye należycie uspraw iedliw ione i zestawienie rachunków za 
rok 1916 niniejszym  potwierdza.

/ .  G lass
W. Marczewski

K. Stefański
W arszaw a, 20 Lutego 191*] r.

Sprawozdanie z działalności T. M. H. 
za rok 1917.

Jakkolwiek przedłużająca się wojna tamuje wszelkie poczynania kultu­
ralne, jednakowoż Towarzystwo M. H. starało się mimo wielu trudności 
w r. 1917 biegu prac swych nie zwężać, aby ze swej strony w odradzającej 
się Ojczyźnie zająć przynależne sobie miejsce strażniczki skarbów ducho­
wych naszej dziejowej przeszłości.

Tow arzystw o zgodnie ze sw ym  program em  rozw ijało działalność 
w zakresie  ściśle  naukowym i naukowo-popularyzatorskim .

I. W  zakresie  naukowym.
1. Kom isya m etodologiczna odbyła dwa zebrania dyskusyjne. Na 

pierw szem  posiedzeniu w dn. 25-ym stycznia docent Uniw. Jag , dr- Oskar 
H alecki w ygłosił referat p. t. „P olska Jagiellońska w obec Litw y i Rusi. 
Problem  i m etoda badania“ . W  pierw szej części referatu autor zajął się 
zagadnieniem  w jaki sposób z Polski piastow skiej pow stała w spólna Rzplita. 
W  drugiej części om ówił najw ażniejsze postulaty metodologiczne w zakresie 
badań nad dziejam i L itw y i Rusi. Na drugiem  zebraniu w dn. 22-im listo­
pada dr. Stan. ,Poniatowski .w ygłosił referat p. t. „O m etodzie historycznej 
w  etnologii i znaczeniu je j wyników dla historyi“ . W e w stępie autor zajął 
się  kw estyą stosunku etnologii do historÿi, a następnie om ówił kolejno: 1) m e­
todę przyrodniczą dotychczas stosow aną w etnologii, 2) podstaw y nowej 
m etody historycznej i 3) niektóre wyniki osiągnięte przy pom ocy tej nowej 
metody.

2. Biblioteczki T. M. H. pośw ięconej m onografiom  z zakresu dziejów 
m. W arszaw y ukazał się w r. spraw ozdaw czym  z powodu trudności natury 
technicznej tylko jeden  16-y z kolei numer, mianowicie praca ś. p. d-ra Igna­
cego T adeusza Baranow skiego p. t. „Pomnik na placu Zielonym w W arszaw ie“ .

3. Organu Tow arzystw a dw um iesięcznika „P rzegląd  H istoryczny“ w ro­
ku spraw ozdaw czym  nie wydawano. Trudności niezależne od Towarzystwa, 
spraw iły, że wydawnictwo to chwilowej uledz m usiało przerw ie. Je s t  je d ­
nakże pew ność, że w r. bieżącym  ponownie podjętem  zostanie.

Towarzystwo w r. sprawozdawczym podjęło myśl zorganizowania 
w Warszawie w związku z rocznicą Kościuszkowską Zjazdu ogólnego histo­
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ryków  polskich. W tym celu porozum iew ało się  listownie i bezpośrednio 
z Tow arzystw am i pokrewnem i w W arszaw ie, Krakoywie, Lw ow ie i Poznaniu. 
Przew ażyła jednak  opinia, aby, ze względu na trudności spow odow ane cza­
sem  wojennym, zjazdu w r. spraw ozdaw czym  nie urządzać, lecz odłożyć go 
do chwili odpow iedniejszej. Prac przy gotow aw czych jednak nie zaniechano.

II. W zakresie naukowo-popularyzatorskim . Tow arzystw o kontynuo­
wało rozpoczęty je szcze  w r. 1916 cykl odczytów  dla szerszych w arstw  
publiczności p. t. „Z dziejów  w ojskow ości polskiej“ .

W dalszym ciągu tego cyklu odczyty wygłosili: 1) Dr. T adeusz Kup-
czyński: „Żołnierz Insurekcyi K ościuszkow skiej“ . 2) D-r W incenty Łopaciń- 
ski: „Legiony i arm ia ks. W arszaw skiego“ . 3) Profesor D-r W acław  Tokarz: 
„Królestw o K ongresow e i w ojsko polskie 1830 — 1831 r.“ 4) P. Jó z e f D ą­
browski (J. Grabiec): „Żołnierz polski 1863 — 1864 r.“ 5) Prof. T adeusz
Korzon: „Przyczynek do dziejów w ojskow ości w Polsce w epoce króla K a­
zim ierza W ielkiego“.

Na zebraniach m iesięcznych dla ogółu członków  T. M. H. i w prow a­
dzonych gości wygłoszono następujące odczyty: 1) P. W. Kwietniewski: 
„Antoni Magier i jego testam ent“. 2) Prezes A leksander Kraushar: „125 lat 
kulturalnego rozwoju Polski“. 3) D-r W acław  Borowy: „P osągi w Ł azien ­
kach, a „Noc L istopadow a“ W yspiańskiego." i)  P rezes A leksander Kraushar: 
„P osąg  Szeksp ira  w teatrze na w yspie w  Łazienkach“. 3) P. W incenty 
Kosiakiewicz: „M ateryały do dziejów powstania 1863 — 1864“ .

Ku uczczeniu przypadającej w roku spraw ozdaw czym  setnej rocznicy 
śm ierci T adeusza Kościuszki, Zarząd T. M. H. urządził specyalne uroczyste 
zebranie członków, na którem po dłuższem  przem ówieniu· prof. T adeusza 
Korzona, prof. Marceli Handelsm an w ygłosił odczyt p. t. „Powstanie K ościusz­
kowskie a Fran cya“ .

Pod koniec roku Zarząd T. M. H. przystąpił do prac przygotowawczych 
nad zorganizowaniem  w ystaw y pam iątek pow stania 1863 — 1864., która w lu­
tym 1918 r. została otwarta. Sekcya Numizmatyczna, odbywała stale sw e 
posiedzenia i w ybiła medal ku uczczeniu setnej rocznicy śm ierci T adeu sza  
Kościuszki.

Sekcya historyi książnic i wiedzy bibliotecznej została zwinięta, p rze­
kształcając się w odrębny sam odzielny „Związek b ib liotekarzy  -polskich“ .

Biblioteka T ow arzystw a pom nożyła się o kilkanaście pochodzących 
z darów  dzieł. Nadto Tow arzystw o naw iązało stosunki z Tow . Przyjaciół 
Nauk w Poznaniu, celem  w zajem nej wymiany wydawnictw.

Zbiory Tow. pow iększyły się o kilka kopii widoków St. W arszawy, 
Vogla i innych artystów.

W  roku spraw ozdaw czym  i w początkach r. b. T ow arzystw o ponio­
sło dwa ciężkie ciosy.

Dnia 26 listopada 1917 r. zm arł jeden z głów nych założycieli i długo­
letni sekretarz Zarządu T. M. H., docent Uniw. Jag ., Dyrektor Bibl. ord. hr. 
Krasińskich, czł. T. Nauk., ś. p. dr. Ignacy T adeusz Baranowski. W ysokiej m iary 
uczony, badacz dziejów gospodarczych Polski, człowiek niepospolitych zalet 
umysłu i serca, ś. p. Baranow ski był w pełnem  tego słow a znaczeniu przez 
długie lata duszą T. M. H. S tał u jego  kolebki, był jednym  z głównych jego 
założycieli, gdy w  t. zw. okresie wolnościowym lat 1905 — 1906 Tow arzystw a 
kulturalne, korzystając z chwilowego zwolnienia kursu rusyfikacyjnego, w kraju 
naszym  pow staw ać zaczęły. Przez szereg  lat, jako sekretarz, był ś. p. B a­



4 4 6 SPR A W O Z D A N IE  Z D Z IA Ł A L N O ŚC I T . M. H. ZA R O K  1917.

ranow ski w łaściw ym  kierownikiem  całej w ew nętrznej działalności Tow., do 
rozwoju tej um iłowanej przez siebie instytucyi w ydatnie się przyczyniał, nie 
szczędząc czasu i trudu. Pracow ał nad ułożeniem  Ustawy Tow arzystw a 
i je j zatw ierdzeniem , czynny i wybitny brał udział w momentach tak dla 
dziejów  naszej Instytucyi doniosłych, jak  uzyskanie na je j siedzibę tych staro­
żytnych murów i ich przebudow a. Ich urządzenie w ew nętrzne Je g o  w znacz­
nej m ierze je st dziełem . Je g o  staraniem  ściany tych sal ozdobione zostały  
szeregiem  świetnych kopii słynnego cyklu widoków starej W arszaw y Vogla, 
oraz starymi sztychami dawny wygląd naszej stolicy przedstaw iającym i, on 
niestrudzenie zab iegał nad kom pletowaniem  biblioteki, złożonej prżede- 
w szystkiem  z dzieł dotyczących dziejów W arszaw y, on był jednym  z organi­
zatorów  podjęcia pracy  nad ułożeniem  bibliografii historyi naszej stolicy, on 
był inicyatorem  podjęcia w ydaw nictw a „Biblioteki T. M. H. pośw ięconej 
dziejom i kulturze W arszaw y“, która doszła już do pokaźnej liczby 17 nu­
merów, a w której i Je g o  kilka prac zostało opublikowanych.

On był inicyatorem  i głównym  gospodarzem  kilku wystaw  historycz­
nych, które w  m urach tej kamienicy najszerszym  w arstw om  wybitne m o­
m enty naszej przeszło ści plastycznie przedstaw iały, jak  wystaw a pam iątek 
pow stania 1830 — 1831, i wystaw a pam iątek po Ratuszu starom iejskim ; on 
daw ał inicyatyw ę do zorganizow ania cyklu odczytów historycznych, jak  np. 
cykl „Z  dziejów w ojskow ości polsk iej“ , lub odczyty m iesięczne dla członków 
Tow arzystw a, sam w nich czynny 'biorąc udział.

Dzięki Je g o  staraniom  Tow arzystw o rozw inęło się w sekcye: numi­
zm atyczną, bibliotekoznaw czą i m etodologiczną. W  początkach roku 1917 
pow ołany do zaszczytnej pracy profesorskiej w p rastare j w szechnicy Ja g ie l­
lońskiej, zm uszony na dłuższy przeciąg czasu co rok opuszczać W arszawę, 
złożył ś. p. Baranow ski urząd sekretarza Tow arzystw a, nie zryw ając jednak 
z niem węzłów, pozostaw iając sobie kierow anie umiłowanem swem  dziełem 
„Biblioteką m onografii pośw ięconych dziejom  W arszaw y“ .

Tu na tem m iejscu Zarząd T. M. H. daje św iadectw o niezapomnianym 
zasługom ś. p. Baranow skiego i w yraża sw ój głęboki żal, że przedw cześnie 
i n iespodziew anie ubył z szeregów  naszych tak dzielny pracownik, któremu 
tak w iele instytucya nasza zawdzięcza.

D la uczczenia pam ięci ś. p. Baranow skiego T. M. H. w sali sw ej w dn. 
13. I. 18 r. urządziło uroczyste posiedzenie żałobne swych członków, na 
którem po obszernem  zagajeniu p rezesa  m ec. A leksandra Kraushara, oma- 
w iającem  działalność ś. p. Zm arłego w  T. M. H., dr. Stefan Ehrenkreutz dał 
obraz ś. p. Zm arłego, jako uczonego i człowieka, prof. Kazim ierz T y m ie­
niecki przedstaw ił znaczenie Je g o  prac naukowych, a prof. A leksander J a ­
nowski podniósł zasługi na polu krajoznaw stw a.

Już w początkach r. 1918-go dn. 8-go m arca zm arł członek honorowy 
naszego Tow arzystw a, długoletni członek zarządu ś. p. prof. T adeusz Korzon. 
Nie tu m iejsce na szerokie om aw ianie znaczenia w dziejach kultury naszej 
dostojnego autora „Doli i niedoli Jan a  Sobiesk iego“ , „W ew nętrznych dziejów 
Polski za Stanisław a-A ugusta“ , „K ościuszki“ i „D ziejów  wojen i wojskowości 
w Polsce“ .

Nazwisko Korzona sam o za siebie mówi. Na tem m iejscu jeno Zarząd 
T. M. H. stw ierdza, iż szlachetną dumą ;przejm uje go m yśl, że w gronie 
sw em  przez długi lat szereg  liczył tego niespożytych zasług uczonego, tego 
niezłom nego patryotę, nieposzlakow anej praw ości męża. Ś. p. Korzon mimo
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sęd ziw ego  wieku czynny do ostatniej chwili brał udział w pracach Tow  
czy to pilnie uczęszczając  na posiedzenia Zarządu, na których chętnie służył 
sw ą w ytrawną i cenną radą,j czy to w ygłaszając odczyty. W szyscy  pam ię­
tam y Jego  piękną ostatnią publiczną przem ow ę, w ygłoszoną w październiku 
r. ub. na urządzonem  przez Tow. specyalnem , zebraniu pośw ięconem  uczcze­
niu umiłowanej przez ś. p. Zm arłego postaci Naczelnika Kościuszki.

Tow arzystw o, oceniając zaszczyt posiadania w swem  gronie tak znako­
m itego m ęża, obdarzyło ś. p. Tad. Korzona sw ą najw yższą godnością członka 
honorowego, organizując w dn. 3. XI. 1912 r. uroczystą A kadem ję ku ucz­
czeniu Je g o  zasług.

Cześć zasługom  i pam ięci tych dwu niezapom nianych pracow ników  
Tow arzystw a.

Nadto w r. spraw ozdaw czym  zm arli członkowie T. M. H. ś. p. prof. 
Wacław R zeszotarski i ś. p. prof. Bruno Staweno. C ześć ich pamięci!

ZARZĄD T. M. H. W  ROKU 191η.
Z r. 1916-ym skończyła się 3-ch letnia kadencya dotychczasow ego Za­

rządu Tow arzystw a, dlatego też na walnem  zebraniu odbytem  w końcu lutego 
r. 1917 wybrano na dalsze trzechlecie nowy Zarząd, w skład którego weszli 
p.p.: A lexander K raushar, jako prezes, R oger hr. Łubieński-w iceprezes, W in­
centy Łopaciński-sekretarz, Antoni Rybarski-zastępca sekretarza, Maksymilian 
Baruch — skarbnik i bibliotekarz, Tadeusz Korzon, Bronisław  Dembiński, 
H enryk Mościcki, Marceli Handelsm an, K azim ierz Tym ieniecki — jako człon­
kowie, oraz p. p : W acław  Borow y, H enryk Fukier i Antoni Marylski-Łusz- 
czew ski, jako zastępcy członków Zarządu.

Do Kom isyi rew izyjnej wybrani zostali panowie: Jak ó b  Glass, W itold 
M arczewski, Kazim ierz Stefański.

W  skład Z arządu wchodzili nadto z urzędu p. p.: W ładysław  Sm oleń­
ski, jako  przew odniczący komisyi m etodologicznej, Kazim ierz Stefański, jako 
przew odniczący sekcyi num izm atycznej, J .  K. Kochanowski, jako redaktor 
„Przeglądu H istorycznego“ , D-r I. T. Baranow ski, jako redaktor „Biblioteki 
T . M. H.“ .


